
Ambasador 
Węgierskiej 
Republiki Ludowej
złożył dokumenty 
ratyfikacyjne
Układu Warszawskiego

WARSZAWA (PAP)
2 bm. ambasador nadzwyczaj­

ny i pełnomocny Węgierskiej Re­
publiki Ludowej w Polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej Lajos Dra 
hos złożył w imieniu Węgierskiej 
Republiki Ludowej na przechowa 
nie rządowi PRL — zgodnie z 
art. 10 Układu o przyjaźni, współ 
pracy i pomocy wzajemnej. pod­
pisanego dnia 14 maja br. w 
Warszawie — dokumenty ratyfi­
kacyjne 'wymienionego Układu.

Protokół o złożeniu dokumen­
tów ratyfikacyjnych został pod­
pisany przez ministra spraw za­
granicznych PRL Stanisława 
Skrzeszewskiego i ambasadora 
WRL Lajosa Drahosa.

Przy złożeniu dokumentów o- 
becni byli wyżsi urzędnicy Mini­
sterstwa Spraw Zagranicznych 
PRL oraz członkowie ambasady 
Węgierskiej Republiki Ludowej.

Trzecia grupa 
pionierów
z woj. k nkowsk iego 
wyjechała cio pracy 
w PGR-ach

ATMKÓtP (PAP)
1 bm. w godzinach wie­

czornych wyjechała z Krako­
wa trzecia w tym roku grupa 
pionierów — ok. 50 chłopców 
i dziewcząt z woj. krakow­
skiego do pracy w państwo­
wych gospodarstwach rol­
nych na ziemi koszalińskiej.

Komunikat
o pobycie delegacji radzieckiej w Jugosławii
i o rozmowach z delegację jogo słowiańską

MOSKWA (PAP)
Jak poda je komunikat

A^entJJ TASS. sztyny Ludowej Republiki
1 czerwca członkowie dele- Chorwacji W. Bakaricz oraz 

gacji ZSRR przybyli do stoli- , inni czołowi przywódcy repu-
cy Ludowej Republiki Słowe- bliki. 
nii — Lubiany, gdzie zwiedzi- W Zagrzebiu członkowie ra 

dzieckiej delegacji rządowej 
zwiedzili zakłady „Rade 
Konczar*4. W towarzystwie

udali się do stolicy Ludowej kierowników’ zakładów obej- r,„ • rżeli om poszczególne oddzia-

li zakłady „Litostroj" i oaby 
li rozmowę z kierownikami 
zakładów. Tegoż dnia człon­
kowie delegacji radzieckiej
Republiki Chorwacji — Za­
grzebia. Na dworcu w Lubią- 
nie nastąpiło uroczyste po­
żegnanie. Kompania honoro­
wa sprezentowała broń, a or­
kiestra wykonała hymny pań

ły zaznajamiając się z orga­
nizacją produkcji, rozmawia­
li z przedstawicielami rady 
robotniczej i dyrektorem za­
kładów, z przewodniczącym 

stwowc radziecki i jugósło- organizacji związkowej i se- 
wiański kretarzem zakładowego ko-

Bakłerie tyfusu 
z I. G. Farbęn

przyczyną epidemii
w Niemczech zach. ko wie delegacji rządowej

i ZSRR odjechali do Belgradu, 
i W serdecznej atmosferze 

Jak podaje Agencja ADN, ^o^^nuowana.była wymiana
epidemia tyfusu w Niemczech; ir. i.i.- „ i.-u. rządowymi ZSRR i FLRJ W; robot.
w ,vo?ni.ch’- sprawach interesujących oba; nowiła załoga zmniejszyć swo-
w północnej Nadrenii, West- kraje Dobiegają obecnie, je tegoroczne zapotrzebowanie.

końca prace nad przygotowa-' Robotnicy „Kruszwicy44 
niem końcowego komunikatu j zwrócili się do załóg innych 
w sprawie rokow7ań radziec-j cukrowni w kraju, by poszły 
ko-jugosłowiańskich. 1 one w ich ślady.

BERLIN (PAP)

falii i Hesji, objęła ostatnio 
Bawarię. W Hagen oraz w 
Ennepe-Ruhr zanotowano 
1500 wypadków zachorowań.

Rozgłośnia Deutschland- 
sender donosi, że 27 maja br. 
w Wuppertal-Elberfeld odby­
ło się nadzwyczajne posiedze­
nie przedstawicieli kierownic­
twa. Towarzystwa Chemicz­
nego „Bayer A. G.“. Na po­
siedzeniu zabrał głos były 
członek zarządu koncernu 
„I. G. Farbenindustrie44 prof. 
Hoerlein, który zakomuniko­
wał, że w laboratorium zakła­
du elberfeldzkiego, należące­
go do towarzystwa „Bayer 
A--G.44, już od kilku lat ho­
duje się bakterie tyfusu.

W posiedzeniu wziął rów­
nież udział amerykański spe­
cjalista do soraw wojny bak­
teriologicznej , pułkownik
Holland, który mimo groźby 
dalszego rozwoju epidemii 
wypowiedział się za kontynu­
owaniem doświadczeń z bak­
teriami tyfusu. W wyniku 
tych doświadczeń — komuni­
kuje rozgłośnia Deutschland- 
sender — zmarło na tyfus 24 
żołnierzy wojsk okupacyj­
nych.
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l naszej pracy rośnie dobrobyt i sita Ojczyzny

Budowniczowie „Czechnicy” 
i załoga Huty im. Lenina 

stają do współzawodnictwa lipcowego
i WROCŁAW (PAP)

Już niedługo popłynie prąd z „Czechnicy44, podstawowej 
i elektrowni dolnośląskiego systemu energetycznego, wiel­
kiej budowli planu 6-łetniego.

Po wielu miesiącach walki 
z trudnościami załogi Wroc­
ławskiego Przemysłowego Zje 
ćnoczenia Budowlanego nr 2, 
„Energomontażu*4, „Termo- 
izolacji*4 i wielu innych przed 
siębiorstw przezwyciężyły po­
ważne trudności. Im wcześ­
niej jednak urządzenia elek­
trowni-olbrzyma oddane zo­
staną do rozruchu, tym szyb­
ciej „Czechnica44 rozpocznie 
normalną produkcję. Wiedząc 
o tym, załoga budowy pusta-

nowiła powitać święto 22 Lip­
ca dalszym przyspieszeniem

Przybyłą do Zagrzebia ra- o 3 dni załoga montażu rur 
dziecka delegację rządową w k ż h 15 dni 
Ł?™’ Zobowiązujemy sie zespołowo

! mitetu Organizacji Związku 
Komunistów. Rozmowy doty­
czyły samorządu robotnicze­
go.

Przewodniczący Skupszty- 
ny Ludowej Republiki Chor­
wacji W. Bakaricz wydał o- 
biad na cześć radzieckiej de­
legacji rządowej. Obiad mi­
nął w przyjaznej atmosferze.

Wieczorem 1 czerwca człon-; bowiązań załoga cukrowni

2000 kombajnów pracować będzie
w tym roku 

na polach PGR i spółdzielni produkcyjnych
WARSZAWA (PAP)
1 bm. rozpoczęły się w War

szawie dwudniowe obrady II 
krajowej konferencji nauko­
wo - technicznej poświęcone 
sprawie sprzętu zbóż kombaj­
nami. Wśród ok. 200 uczest­
ników konferencji znajdują się 
przodujący kombajnerzy. me­
chanicy i agronomowie PGR i 
POM, pracownicy naukowi z 
wydziałów mechanizacji wyż­
szych uczelni rolniczych, 
przedstawiciele instytutu me­
chanizacji i elektryfikacji rol­
nictwa oraz innych instytu­
tów rolniczych. Radzą oni nad 
sposobami starannego i peł­
nego wykonania poważnie 
zwiększonych zadań, jakie w 
okresie tegorocznych żniw sto 
ją przed kombajnerami.

tempa robót budowlanych i dia naszych fabryk, miast i 
montażowych.

Zobowiązania cieśli, mura­
rzy, betoniarzy, zbrojarzy, 
monterów, techników, mi­
strzów, inżynierów, całych 
brygad i całej załogi rodziły7 
się na długo przed masówką, 
na której je podsumowano.

Niemal 2000 robotników, 
mistrzów, techników i inży­
nierów zebi-ało się na placu 
budowy, by w7 oparciu o zo­
bowiązania indywidualne i ! 
zespołowe podjąć wspólny 
wielki Czyn Lipcowy. Z uwa­
gą wysłuchała załoga zobo­
wiązań poszczególnych ze­

społów. Załoga kotłowni po­
stanowiła ni. in. skrócić ter- 
[min wykonania robót budów- 
i lanych i montażowych o 2 
dni, załoga „termoizolacji

//Kruszwica" 
inicjuje oszczędzanie 
materiałów hutniczych
w cukrowniach

Przemysł cukrowniczy już 
od kilku lat występuje syste­
matycznie o dodatkowe przy­
działy materiałów hutniczych, 
motywując to koniecznością 
zabezpieczenia remontów urzą 
dzeń. Praktyka wykazała, że 
była to konsekwencja złej nie­
jednokrotnie gospodarki matę 
riałowej i nierealnego w wie­
lu wypadkach planowania. 
Przełomu w tej dziedzinie po­
stanowiła dokonać załoga cu­
krowni ..Kruszwica", inicjując 
w przemyśle cukrowniczym na 
Pomorzu akcję zrzekania się 
przydziałów materiałów hutni­
czych.

Po podsumowaniu swych zo

„Kruszwica" stwierdziła, że 
można wykonać tegoroczne re­
monty, rezygnując ze zużycia 
33.6 tony materiałów hutni- 

przy wysokiej jakości

Jak ważne i odpowiedzialne 
są te zadania, świadczy fakt, 
że w tym roku na polach PGR 
pracować będzie blisko 1 700 
kombajnów zbożowych, czyli 
dwukrotnie więcej niż w ubie­
głym roku. Przy użyciu tych 
nowoczesnych maszyn zamie­
rza się zebrać ponad 40 proc, 
wszystkich zbóż w gospodar­
stwach państwowych. Do sprzę 
tu, zbóż w spółdzielniach pro 
dukcyjnych przystąpi w okre­
sie tegorocznych żniw ponad 
300 kombajnów POM-owskich. 
Liczba ta — także prawie dwu 
krotnie większa niż w zeszłym 
roku, umożliwi zebranie i o- 
młócenie zboża sponad 50 tys. 
ha.

zakończyć wszelkie roboty ; 
budowlane i montażowe do i 
30 czerwca — mówił na ma- ! 
sówce robotnik wielkiej bu- • 
dowy, Szymon Karała. Chce- 
my, żeby nasza elektrownia 
dała jak najwcześniej prąd i
wsi. Dumni jesteśmy, że z i 
naszej pracy rośnie siła na- i 
szej Ojczyzny.

Tysiące
ponadplanowych ton

stali i surówki
z Huty im. Lenina

Stalownicy, wielkopiecow- 
nicy, koksownicy, walcowni- 
cy kombinatu im. Lenina 
podjęli wiele cennych zobo­
wiązań dla uczczenia święta 
22 Lipca. Ich realizacja po­
zwoli na wyprodukowanie 
dodatkowych ton stali i su- j 
rowki oraz obniżenie kosztów i 
własnych.

Do 22 lipca br. załogi dwu
pierwszych pracujących jnź pierwszym delegatem 
w Hucie im. Lenina pieców r 
martenowskich postanowiły i Wielkopolski 
wyprodukować dodatkowo i _ . ...
1500 ton stali. Jest to ilość, | na Festiwal Młodzieży 
która wystarczyłaby do wyko­
nania około 7500 sztuk siecz- 

jkarń lub blisko 5000 sztuk 
kopaczek do ziemniaków.
Wykonanie tych zobowiązań 
stalownicy zabezpieczą sobie 
przez obniżenie o 10 proc, 
ilości nietrafionych wytopów 
oraz zwiększenie wytopów 
średnio od 16 do 20 ton.

Na cześć święta 22 Lipca 
robotnicy, obsługujący wiel­
kie piece nr 1 i nr 2, posta­
nowili wyprodukować ponad 
wyznaczone im zadanie 1300 
ton surówki, obniżyć kaszty 
własne o 1200 tys. złotych o- 
raz zaoszczędzić 2000 ton wy­
sokogatunkowego koksu.

P. , I I . ,|l. I W/1WSIRZOSTWA FURO3
lełrzykowski w półfinale
Pononła i Piórkowski wyeliminowani

WALKI WIECZORNE l BM.
Dwaj dalsi bokserzy polscy zo­

stali w środę wieczorem wyeli­
minowani z turnieju o mistrzo­
stwo .Europy. Ponanta przegrał z 
Jugosłowianinem Sovlianskym 
przez tko. w drugim starciu, a 
Piórkowski po bardzo ambitnej 
i ładnej -walce został wypunkto­
wany przez Szatkowa ZSRR.

Spotkanie Ponanty z Sovlian- 
skyim zaczęło się bardzo obiecu­
jąco dla Polaka. W pierwszej 
rundzie Ponanta ma wyraźną 
przewagę nad swoim rutynowa* 
nym przeciwnikiem. Walka jest 
szybka i prowadzona często w 
zwarciu. Ponanta góruje nad 
Jugosłowianinem szybkością i 
celnością ciosów, toteż, wygrywa 
pierwszą rundę.

W drugiej Sovlianskyemu wy­
chodzą dwa celne ciosy na szczę­
kę, które nie robią jednak na 
Polaku wrażenia. Teraz ata­
kuje Ponanta. Trafia silnie 
Jugosłowianina w wątrobę. Sov- 
liansky krzywi się z bólu i opu­
szcza gardę. Sędzia liczy. Jugo­
słowianin po „8“ wznawia walkę, 
idzie do zwarcia, lekko przetrzy­
muje i odzyskuje siły. Następuje 
wymiana szybkich ciosów, w któ 
rej Polak jest lepszy. Ponanta 
zapala się. idzie odsłonięty do 
przodu i nagle prawa kontra Ju­
gosłowianina trafia dokładnie 
w czubek brody, Ponanta pada 
na deski. Wstaje szybko, lecz 
jest zamroczony. Opanowuje się, 
chce walczyć dalej, ale sędzia 
odsyła go do rogu, ogłaszając 
zwycięstwo Sovlianskyego przez 
tko.

Piórkowski stoczył z radziec­
kim bokserem Szatkowem bar­
dzo ładną walkę. Cała niemal 
pierwsza runda to pojedynek le­

Jubileuszowe uroczystości 
w poznańskiej Operze

Na widowni naszej Opery za- [ Moniuszki w Poznaniu zainaugu- 
siedłi wczoraj w południe nie- ' rował dyrektor Zdzisław Górzyń- 
zwykli widzowie: ci, którzy nie j ski. Królką historię minionych 
szczędzą nem co wieczór ar.ty- j lat pracy od dni, kiedy to pra­
ktycznych wzruszeń i w ogóle i cownicy Opery Simiński i Ma- 
wszyscy pracownicy techniczni i ■ kewski czuwali w gmachu w cza- 
admlnistracyjni wraz z licznie I sie działań wojennych w roku 
przybyłym; gośćmi. i 1345 nad jego całością — omówił

Uroczystą akademie z okazji j s^hsta Bogdan Ratajczak. Następ 
10-leeia Opery im. Stanisława ' ni® Zygmunt Wojc.ecnowskl 

; jako przewodniczący Komitetu 
’ Obchodu 10-lecia Sceny, wręczył 
i dyplomy i nagrody 130 pracowni- 
| kom.
i Drugą część akademii wy* 
| pełniły występy artystów 
dramatycznych i satyrycznej 
„Estrady44, a prof. G. Konatkow7- 
ska wykonała kilka utworów 
Chopina. Wieczorem odbyło się 
uroczysto przedstawienie „Hal­
ki44. (now)

Edward Pieścikowski
student UP

pierwszego
pierwszego

Młodzież polska wkracza w go­
rący okres przygotowań do wiel­
kiego warszawskiego zlotu. Obec 
nie młodzi przystępują do wy­
boru delegatów i uczestników 
Festiwalu. Poznań już wybrał 

Wielkopolsee i 
kraju delegata 

Jest nim 23-letni student IV roku 
filologii Uniwersytetu Poznań­
skiego — Edward Płeścikowskl. 
Na delegata wybrali go studenci 
filologii na zebraniu wydziału w 
dniu 31 maja.

Edward Pieścikowski jest, zna­
nym na uczelni działaczem kół 
naukowych, przewodniczącym 
Rady Uczelnianej, jest jednym z 
najlepszych studentów, szanowa­
nym i cenionym przez kolegów.

wych i prawych prostych. Szat 
kow jest szybszy i bardziej do­
kładny. On też jest inicjatorem 
akcji zaczepnych i rundę nie­
znacznie wygrywa. Druga runda 
toczyła się również przy nie­
znacznej przewadze zawodnika 
radzieckiego i była bardzo za­
cięta.

Niespodzianką serii wieczornej 
była porażka Heidemanna (NRF) 
z Anglikiem Gargano w wadze 
półśredniej oraz wysokie zwycię­
stwo Stiepanowa (ZSRR) w wa­
dze koguciej nad Alexandrowem 
(Bułgaria). Pozostałe walki: wa­
ga kogucia — Schwartz (NRF) 
wygra! z Hansem (Saara): lekka 
Lukic (Jug.) pokonał Fiata (Ru­
munia). Kurschat (NRF) wygrał 
z Juhasem (Węgry): waga śred­
nia — Koutny (CSR) pokonał 
Tita (Runa.), a Wemhoener (NRF) 
wygrał przez tko w III rundzie 
z Piachy (Węgry).

WALKI POPOIUD NIO WE 
2 BM.

Popołudniowa seria walk w 
czwartek, w 7 dniu mistrzostw 
Europy w boksie, wyłoniła dal­
szych 9 półfinalistów. Znalazł się 
wśród nich reprezentant Polski 
w wadze lekkośredniej Pietrzy­
kowski. Prżęftzedł on do półfina­
łu walkowerem, ponieważ na rin 
gu nieUtawił się jego przeciwnik 
Poster. Warto dodać, że był to 
pierwszy walkower mistrzostw! 
Anglik uległ kontuzji ręki w po­
przedniej walce z Rumunem 
Dragnea i lekarz nie dopuścił go 
do spotkania ćwierćfinałowego.

A oto pozostałe 
popoł udn iowej:

wvniki serii

WAga mwc?.a — Behrendt 
(NRD) — wypunktował Nagyego 
(Węgry) oraz Dobreecu (Rumunia)

26 marynarzy
jugosłowiańskich
znalazło śmierć
w falach Adriatyku

Agencja France Presse do­
nosi z Triestu, że na północ­
nym Adriatyku zatonął 1 czer 
wca niewielki statek jugosło­
wiański, na pokładzie które­
go znajdowało się 26 osób 
załogi. Nikogo nie udało się 
uratować. Przyczyną zatonię­
cia był gwałtowny sztorm na 
morzu.

wygrał niespodziewanie z Majd" 
lochem (CSR);

waga piórkowa — Mehłhng 
(NRF) wygrał z Zima (Austria). 
Zasuchin (ZSRR) wypunktował 
Horvatha (Węgry);

waga lekkopólśrcdnia — Pe- 
tersen (Dania) wygrał z Guerdi 
(Egipt), a Budai (Węgry) z Du- 
mitrescu (Rumunia);

waga ciężka — Magnetto (Frań 
cja) zwyciężył Stuhnicka (NRD).

-&
Im bliżej decydujących roz­

strzygnięć, tym większe zainte­
resowanie wywołują walki na 
berlińskim ringu. Podczas gdy 
w pierwszych dniach widownia 
,,Sportpalastu“ świeciła pustka­
mi, albowiem tylko 1/3 miejsc by­
ła zajęta, obecnie, zwłaszcza gdy 
walczą bokserzy niemieccy, hala 
jest pełna.

Oto półfinaliści w pięciu wa­
gach, którzy spotkają się w7 pią­
tek:

kogucia — Schwartz (NRF) — 
Stiepanow (ZSRR), Uellebuyck 
(Belgia) — STEFANIUK (POL­
SKA):

lekka — Lukic (Jugosławia) — 
Kurschat (NRF), Mustapha (E- 
g.pt) — Rautiainen (Finlandia!;

pćłśrednia — Sovliansky (Jugo 
sławia) — Gargano (Anglia), An- 
nex (Francja) — Linca (Rumu­
nią) ;

średnia — Sjoelin (Szwecja) — 
Koutny (CSR), Szatkow (ZSRR)
— Wemhoener (NRF); 

półciężka — Panunzi (Włochy)
— Nitschke (NRD). Torma (CSR)
— Schoeppner (NRF).

W piątek także odbędą się 
wszystkie pozostałe walki półfi­
nałowe, których, niestety, nie 
możemy podać z powodu braku 
wyników walk wieczornych. — 
Wyniki tych walk podamy w na 
merze jutrzejszym.



Podkomisja Rozbroiemąwa ONZ 
PJ£Grwała pracę na czas nieokreślony

• Państwa zachodnie 
ychylaja się od dyskusji
nad radziecką propozycją rozbrojeniową

Polska Wydoje

do Rady
Bezpieczeństwa ONZ

NOWY JORK (PAP)
Stały delegat PRL w Or­

ganizacji Narodów Zjędnoczo 
nych, Henryk Birecki, poin­
formował 1 czerwca sekreta­
rza generalnego ONZ oraz

Powracam do Indonezji przekonany 
że naród chiński, 
pragnie pokoju

— oświadczył premier Sastroamidjojo
PEKIN (PAP)
Jak podaje Agencja No­

wych Chin, 1 bm. w godzi-
szefów wszystkich jlelegacji, popołudniowych odbyła

się w Pekinie konferencja praże Polska będzie kandydowa
NOWY JORK (PAP) ; Na wypadek, gdyby przed-i mylne wrażenie, iż Podkomi-;*a w wyborach niestałych
Dnia 1 czerwca br. odbyło stawiciele państw zachodnich sj a kontynuuje normalnie i członków Rady Bezpieczeń-,SOWa z

Słę w »maehu ONZ posiedzę-; zażądali dodatkowego czasu swe prace, 
nie t odkomisji Rozbrojenie- do przestudiowania propozy- 
wej. Podkomisja ta, której cji radzieckich, Sobolew za- 
posiedzenia przez dłuzszy czas proponował wyznaczenie ter- ! 
odbywały się w Londynie, minu kolejnego
podjęła w dniu 18 maja u- Podkomisji dla

istwa. Wybory te odbędą się
udziałem dziennika- 

chińskich i zagranicz-
Przedstawiciel Związku Ra-' P°dczas x Zgromadzę- i nych, na której premier In-

dzieckiego oświadczył,’ że Pod- nia Ogólnego NZ w roku bie- óonezji — Sastroamldjojo zło
nosiedzenia • nie P°winna przery- jżącym. Jak wiadomo, .Polska ży* oświadczenie następują-

. iwać swpi nrarv w ; hvln. nipstp.łvm rałonktem . ,

chwałę, że kolejne posiedze­
nie odbędzie się 1 czerwca w

tych 
6

propozycji na
omówienia iwać sweJ Pracy w ocźekiwa-i była niestałym członkiem 

5 lub!n*u 1?a uchwa*y mającej się'Rady Bezpieczeństwa w la-
czerwca. Jednak przed- ' konferencji szefów rzą-: tach 1946—1947.- K 1 dow czterech wielkich mo­

carstw, której termin i po- 
rządek dzienny nie są dotych- X jTSOCi

Nowym Jorku, by rządy stawiciele USA, Francji, An- 
państw zachodnich miały do- glii i Kanady usiłując o- 
syć czasu na przestudiowanie późnić dyskusję nad pro- 
propozycji rządu radzieckie- pozycjami radzieckimi, wy­
go w sprawie redukcji zbro- stąpili z wnioskiem zmierza - 
jeń, zakazu broni atomowej jącym w rzeczywistości do 
oraz usunięcia niebezpieczeń- przerwania prac Podkomisji i ?^^ p^acami 
siwa nowej wojny. Posiedzę- na czas nieograniczony. Wnio reneji w
— " ’ ’ zostało [sek ten uzasadnili oni ko-

połączenia na

czas jeszcze ustalone. Prze-, 
ciwnie, Podkomisja powinna; 
— oświadczył Sobolew — i 

pomóc tej j
jubileuszową
ONZ

nie w Nowym Jorku
zwołane w celu ustalenia da- j niecznością 
ty wznowienia prac Podko­
misji dla omówienia tej pro 
pozycji.

Na posiedzeniu w 
1 czerwca br. przedstawiciel nocześnie

| indonezyjskiego. Uważam, że 
'moja wizyta w Chińskiej Re­
publice Ludowej dała pozy­

tywne wyniki.

Społeczeństwo japońskie
domaga siQ 
unormowania 
stosunków 
z ZSRR i ChRL

Jak donoszą z Japonii, w 
Tokio <xtbyło się posiedzenie 
Japońskiej rady krajowej iwo 
lenników przywrócenia stosun­
ków dyplomatycznych ze 
Związkiem Radzieckim .1 Chiń­
ską Republiką Ludową. W po­
siedzeniu tym wzięli udział 
pi-zedstaw iciele towarzystw 
Przyjaźni Japońsko - Radziec­
kiej i Japońsko - Chińskiej, 
Japońskiego Komitetu Obroń­
ców Pokoju, Rady Generalnej 
Związków Zawodowych oraz 
wielu partii politycznych Ja­
ponii.

Przemawiający na posiedzę 
niu delegaci domagali się jak 
najszyb-zego unormowania sto 
sunków ze Związkiem Radz.iec 
kim.

Piwofeacje
amerykańskie
wobec Czechosłowacji

P7?A(7A (PAP)
l Jak donosi Agencja CTK, 

dziennik „Rude Prayo" opu­
blikował artykuł omawiający 
prowokacje amerykańskie wo­
bec Czechosłowacji.

Dziennik stwierdza, że im­
perialiści amerykańscy utwo­
rzyli w Bawarii w pobliżu gra 
nlcy czechosłowackiej, specjał 
ne bazy, z których od dłuższe­
go czasu wysyłają do Czecho­
słowacji baioniki •/ antyczecho 
słowackimi ulotkami. Powołu­
jąc się na fakty wymienione w 
nocie czechosłowackiego Mi­
nisterstwa Spraw Zagranicz­
nych do ambasady USA w 
Pradze z 19 kwietnia br., 
dziennik oświadcza: „To, że w 
okresie jx>kojowym, przy nor­
malnych stosunkach dyploma­
tycznych między USA a Cze­
chosłowacją, amerykańskie ko­
ła rządzące dopuszczają się o 
twartych aktów agresji 1 na­
ruszenia prawa międzynarodo­
wego, stanowi niesłychaną bez 
czelność".

cej treści:
W przeddzień odjazdu zPe

kinu pragnę przede wszyst­
kim złożyć rządowi Chińskiej 
Republiki Ludowej serdeczne 
podziękowanie za gościnność, 
jakiej doznałem. Szkoda, że 
;nie mogę pozostać tutaj dłu- 
iżei, aby dokładniej zapoznać 
i się z osiągnięciami narodu 
chińskiego w rozwoju kraju,rozwiązaniu 

nią zadań.
Przedstawiciel radziecki za-

-ątępnego posiedzenia Podko- SSSial^aMSS^^20^
-,mBii z malooa sle „dbvc knn. .. . * 1 aktyc\ą w San Francisco i chińskiej narodu do dzieła

AOIPP JORK (PAP)
J ak • już w ciągu mej krótkiej

Wiadomo, W dniach ganhearanus/alern icilr

I f ercnci a szefówrządów czte- ny’ tj’ że Podkomisja przer- ! *' „Rdzenia Ogólnego ichhlsI:ies< 
dniu rech wielkich mocarstw Jed-iwała SWa pracę na czas nłe^NZ nośwtecoSa 10 rojnicy illkwidacji wielowiekowego za 
S . przedstawiciele “ cipifama ?w'Tan fSS <=°ł^-

Związku Radzieckiego A. So-'państw zachodnich zapropo-
bolew wystąpił z wnioskiem, nowali zredagowanie komu-,stępnego P°sleuZenla- : Karty NZ.

Program uroczystości przć-
Podczas pobytu w Pekinie 

miałem okazję rozmawiać z 
premierem Czou En-laiem naby Podkomisja przystąpiła doinikatu o posiedzeniu Podko- _ „ . ....._u_,

omówienia nowych propozy-'misji z dnia 1 czerwca br. w twierdziła komunikat stwier-!śję'delegatów powita w pier-;temat polityki międzynarodo 
cji radzieckich już w najbliż-i taki sposób, że w opinii pu-jdzajacy jedynie, że odbyło się Wszym dniu sesji prezydent wei i stosunków między In­

Po dyskusji Podkomisja za- widuje, że przybyłych na se-

szych dniach.

Strajk kolejarzy angielskich
par a liźnie przemysł

Brak węgla i rudy powoduje postoje 
zakładów metalurgicznych

LONDYN (PAP) Igłę kolumny samochodów, któi
Strajk kolejarzy brytyjskich; : ? poruszać się z szybko

zaczyna się już poważnie odbi­
jać na pracy zakładów przemy

blicznej mógłby on wywołać posiedzenie, na którym omó-iEisenhower. Ponadto przema- idonezją a Chinami. Nasze rczz 
'wiono plan dalszej pracy ;Wjać będą kolejni przewodni .mowy odbywały się w serdecz 
Podkomisji. lezący sesji Zgromadzenia nej atmosferze.

Dyskusja wyraźnie wyka- Ogólnego. Przewodniczyć bę Powracam do Indonezji
zala, że przedstawiciele j dzie delegat holenderski dr' przekonany, że naród chiński
państw zachodnich usiłują u- Van Klcffens jako przewód
chylić się od rzeczowego o- 
mówienia propozycji Związku 
Radzieckiego z ii) maja lub 
przynajmniej opóźnić dysku 
sję nad tą propozycją.

niczący IX sesji Zgromadze­
nia Ogólnego.

Przewidziane sa także prze­
mówienia ministrów spraw 
zagranicznych szeregu państw

pragnie pokoju,- gdyż tylko w 
warunkach pokoju może on 
podnieść swą stopę życiową i 
zapewnić rozwój swego kraju. 
Naród chiński żywo serdeczne 
uczucia przyjaźni do narodu

ścią zaledwie kilku kilometrów 
na godzinę, blokują ulicę. 
Mimo wysiłków policji regu­
lującej ruch, na ulicach mia­
sta tworzą się liczne ,,korki". 
Wzbronione zostało parkowa­
nie samochodów w centrum 
Londynu.

słow/ch, Wpłynie on również 
bez wątpienia na zmniejszenie 
eksportu, na którym opiera się 
w znacznym stopniu gospodar 
ka Wielkiej Brytanii.

Og ranie zen i e trans portów 
węgla daje się przede wszyst­
kim odczuć w przemyśle meta 
lurgicznym. Zakłady metalur­
giczne w West Hartlepool w 
hrabstwie Durham zmuszone 
były przerwać pracę na 24 go 
dżiny i wznowiły ją dopiero 
wówczas, gdy przybył nowy
ńansport węgla i rudy żeiaz- Nowomianowany

„Yorkshire Post" donosi, 
że w ośrodku przemysłu meta 
lurgicznego Stantorp w Lln- 
coinshire, który daje krajowi 
1/5 całej produkcji żelaza i 
1/10 produkcji stali, już 31 
maja, w trzecim dniu strajku, 
wszystkie fabryki zaczęły 
zmniejszać produkcję koksu z 
powodu wyczerpania zapasów 
węgla. W końcu tygodnia pie­
ce koksownicze będą musiały 
zmniejszyć o połowę swą pro­
dukcję.

W fabryce karabinów w 
Birmingham „Birmingham 
Stail Arms" zwołano 1 bm. 
nadzwyczajne posiedzenie kie­
rownictwa w celu omówienia 
trudności wynikłych z powodu 
niedostatecznych dostaw stali.

1 bm. w późnych godzinach 
popołudniowych odbyła się 
konferencja przywódców Bry­
tyjskiego Kongresu Związków'
Zawodowych (TUC) z przedsta 
wicielami strajkujących. Pre­
mier Eden zwołał na 2 bm. 
pierwsze po wyborach posie­
dzenie gabinetu, poświęcone 
sytuacji strajkowej.

Według oświadczenia 
tyjskiej Komisji

Trwający w dalszym ciągu 
strajk ładowaczy portowych od 
bija się również na transpor­
cie. Jak donosi agencja Press (spieszne 
Assoclatlon,
strajkuje około 20 000 robot-!wszeJ. 
ników. unieruchomiając w porjsprawie poboru 
tach 156 statków.

Adenaueiowsh polityka forsownych zbrojeń
ofo/e niezoefowoienie 

nawet w kołach koalicji rządowej
BERLIN (PAP)
Jak donoszą z Bonn, po- 

uchwalenie przez

słownie: „Nawet w kolachjNiemcom. Biada temu, kogo 
koalicji rządowej zaskakują- 'napiętnowano mianem „neu-
cy krok rządu federalnego Jtyalista", ponieważ pojęcie to 

S^^wTelSd Adenauera'projektu"p?er wywołał niezadowolenie. Wie-! ma być równoznaczne z po- 
on nno rnb^t Iwszej ustawy wojskowej w hi deputowanych przewiduje, jęciem pirata" W ten spo- 

ochotników ze te8° rodzaju przystąpię-|sob — jak podkreśla dzien- 
wywołało zaniepokojenie za-inie do budowy armii spotka nik — utrudnia się wszelką 
równo w kcłach partii sorjal- siS z nieprzychylnym echem wymianę poglądów w sprawie 

w ko- opinii publicznej".
) Organ kół finansowo-prze­
mysłowych, tygodnik „Der

ambasador Finlandii
przybył do Warszawy

WARSZAWA (PAP)
W dniu 1 bm. przybył do 

Warszawy nowomianowany 
ambasador nadzwyczajny i 
pełnomocny Finlandii w Pol­
sce Veli Gunnar Sigfrid jmieckiej 
Pahnroth, witany na Dworcu jroku 1939, 
Głównym przez dyrektora 
protokołu dyplomatycznego 
MSZ Edwarda Bartola oraz 
charge d‘affaires A. I. Fin­
landii Klausa
Snellmana.

zjednoczenia Niemiec.
Również „Hessische Nach-

richten** wskazują na reak­
cję, z jaką spotyka się poli­
tyka forsownych zbrojeń A- 
denauera w partiach koali­
cji rządowej. „Z niepożytą 
energią — pisze dziennik —

nierskiej, która zobowiązuje i by twierdzić — pisze „Der Adenauer forsuje utworzenie 
żołnierzy, by „dzielnie i Wier- Volkswirt“ — że zawarcie Oddziałów niemieckich. Fo­
nie służyli ojczyźnie". „Ja- (traktatu państwowego i wy-

zapytuje i cofanie wojsk obcych z Au-

demokratycznej, jak 
alicji rządowej.

Biuletyn partii soejal-de-
mokratycznej podkreśla, że ; Volkswirt“ krytykuje polity- 
rzadowy projekt ustawy za- kę rcmiłitaryzacji rządu A- 

;Wiera wiele postanowień dwu jdenauera, ponieważ sprzecz- 
znacznych. Krytykuje on po- na jest ona z tendencjami do 
nadto formulę przysięgi żoł- j zjednoczenia. „Nikt nie mógł-

spiech ten natrafia na opór 
nie tylko w kołach opozycji, 
lecz również w kołach FDP

fe? w'granicach''Rzeszy' Ńie-| gdyby rząd w Wiedniu upie- i CDU".
Zy z rał się przy włączeniu Austrii 

z roku <5‘° paktu północno-atlantyc­
kiego. Zachodnio-niemiecka

kiej to ojczyźnie __  ,
ironicznie biuletyn SPD. Czy strii byłoby w ogolę możliwe,

roku 1937, 
a może

1942?" . ,
Amerykańska agencja pra- i polityka zagraniczna nato-

sowa AP, mówiąc o pospie- j miast nie wychodzi poza swą
.. __ chu Adenauera w rcaiizowa- starą linię: lepsze podzielone
Kristiana i niu postanowień wojskowych (Niemcy, które jednak należą 

I układów narvskich. nisze do- bo NATO".

Walki w południowym Wietnamie
przybierają na sile

Wzrasta wrogość ludności do rządu Diema
„L‘Huma«iite“ donosi o star­

ciach na terenie prawie wszyst­
kich prowincji południowego 
Wietnamu między wojskami rzą­
dowymi a siłami zbrojnymi sekt 
religijnych. W Saigonie człon­
kowie sekty Binh Xuyen rzucili

. granat na koszary wojsk rządo- 
Bry-j wych. Czterech żołnierzy odnio- 

.... . Transporto- j sio rany. Rzucono, również gra-
wej, w której zarządzie znaj- l nat na budynek, w którym znaj­
dują się koleje, we wtorek 1 duje suj .jedna z instytucji rządo- 
zgłosito się do pracv zaledwie i wych. Starcia wojsk rządowych 

i z oddziałami sekty Binh Xuyen 
nastąpiły także na południe od 
Saigonu w Nha-b oraz na drodze
Saigon—Pnom Apenh.

Na południowy zachód od Sai-
gonu posterunek zajmowany 
przez wojska Ngo Djnh Diema,

17 proc, przewidzianej na ten 
dzień obsługi parowozów. By­
li to członkowie Krajowego 
Związku Kolejarzy (NUR), któ 
nego kierownictwo przeciwne 
jest strajkowi. Nieliczne pocląj 
gi towarowe wykorzystywane i dostał sią“ w ręce sit zbrojnych 
są do przewozów najpilniej- sekty Hoa Hao.
szych dostaw w kolejności -fr
przewidzianej zarządzeniami 
władz. Kursujące w niewiel­
kiej ilości pociągi pasażerskie
są nieomal puste, gdyż pasa­
żerowie nie licząc na możność
skorzystania z transportu, kole 
jowego dobijają się o miejsce 
w natłoczonych /autobusach.
Ruch na szosach jest niezwy­
kle wzmożony, szczególnie w 
okolicach wielkich miast. Na 
przedmieściach Londynu dłu- ciwnika.

Saigoń«ki korespondent agen 
cji United Press, donosząc o 
wzmożonej akcji wojskowej sekt 
religijnych na wszystken fron­
tach pisze. te oddziały sekty Hoa 
Hao zaminowały szoey i mosty, 
aby przeszkodzić przerzuceniu 
zmotoryzowanych oddziałów
wojsk rządowych na połud* 
niowy zachód od Saigonu. Od­
działy Hoa Hao atakują jedno-

Aktywność sekt. Hoa Hao i 
Binh Xuyen wzmogła się z chwi- 
ł>l, 8dy premier Ngo Dinh Diem 
oświadczył, iż będzie prowadził 
wojną aż do całkowitego wytę­
pienia nieprzyjaciela.

Według ostatnich wiadomości 
z Saigonu, generał Nguen Wan 
Hin. który w wyniku nieporozu­
mień z Ngo Dinh Diemem został 
w swoim czasie usunięty ze sta­
nowiska szefa sztabu generalne­
go armii poludniowo-wietnam- 
skiej. usiłuje zorganizować w za­
chodnich okręgach południowego 
Wietnamu „armię wyzwoleńczą", 
by walczyć przeciwko wojskom 
rządowym.

Jak donosi „New York Herald 
Tribune“, Ngo Dinh Diem jest co 
raz bardziej niepopularny wśród 
ludności, zwłaszcza wśród chłop­
stwa, z powodu swej proamery- 
kańskiej orientacji, „Chłopi — 
pisze dziennik — buntują się 
przeciwko rządom Njp Dinh Die 
ma, domagając się przeprowa 
dzenia ogólnonarodowych wybo­
rów przewidz anych w układzie 
genewskim. Generał O‘Daniel 
(szef amerykańskiej misji woj­
skowej w południowym Wietna­
mie). którego zadaniem jest zre­
organizowanie armii rządowej,

„Ber Volkswirt“ występuje 
przeciwko szykanowaniu o- 
sób, które domagają się po­
rozumienia w sprawie Nie­
miec. „Biada temu — pisze 
— kto nie trzyma się dokła­
dnie wyznaczonej marszruty, 
kto zbacza choćby na jeden 
krok z wyznaczonej drogi i 
mówi o układach, które by 
przyniosły bezpieczeństwo 
Europie a zjednoczenie

Polski niedźwiedź
bohaterem 
węgierskiego pisma 
satyrycznego

WARSZAWA (PAP)
Występujący gościnnie na 

Węgrzech, polski cyrk „War­
szawa" miał nie lada kłopot.. 
Jeden z artystów, którego o- 
garnęła tęsknota za krajem, 
opuścił zespół bez zgody dy 
rekcji. Był to.
niedźwiedź.

Jedno z węgierskich pism

MOSKWA. — 1 czerwca w Aka 
demii Sztuk Pięknych ZSRR w 
Moskwie została otwarta wysta­
wa „Kultura i sztuka Indii", na 
której zgromadzono ponad 1.500 
eksponatów.

MOSKWA. ~ Jak podają z
Buenos Aires, otwartą tu w koń 
cu ubiegłego mieląca radziecką 
wystawę przemysłową zwiedziło 
dotychczas 800.000 osób.

RZYM. — Dnia 1 czerwca br. 
w Messynie na Sycylii rozpoczę­
ły się obrady sesji ministrów 

że w Chile odbyła się dzieslą-! spraw zagranicznych państw-

Kryzys polityczny
w Chaie 
wynikiem
grabieżczej polityki 
monopoli USA

NOWY JORK (PAP)
Prasa amerykańska donosi,

ta w ciągu dwóch i pół roku 
trwającej kadencji prezydenta 
Ibaneza Del CamjK) — reor­
ganizacja rządu.

uczestników’ „europejskiej -współ 
noty węgla i stali".

RZYM.
włoskich.

— Nauczyciele szkół 
którzy domagali się

Przyczyną obecnego kryzy-! ^rawy warufk°w bytu, posta _L now.h — po trzydniowym solisu rządowego jest dymisja sze 
ściu ministrów . — członków

po trzydniowym 
damym strajku — podjąć,pracę. 
Decyzję tę powzięła organizacja

„partit agrarno - rolżotniczej , j związkowa nauczycieli „Jedno-
stojącej na czele komisji rzą 
dowej w parlamencie. \

Prasa amerykańska podkre­
śla, że u podstaw tych czę­
stych rekonstrukcji gabinetu 
oraz ogólnego braku równowa 
gi w kraju " leży zaostrzający 
się kryzys gospodarczy. Przy­
czyny tęgo kryzysu wyjaśnia 
postępowa prasa chilijska, któ 
ra stwierdza, że ciężka sytuacja 
kraju została wywołana przez 
grabieżczą politykę monopoli 

brunatny J amerykańskich. ' „Przyczyną 
wszelkiego zła — pisze dzien­
nik „El Siglo" — jest spadek

satyrycznych zamieściło w produkcji w dwóch głównych 
związku z tym rysunek: Do i gałęziach przemysłu Chile —y 
orzącego w polu wieśniaka ! produkcji miedzi i saletry, któ

seśnie umocnione pozycje prze- , liczy su z możliwością powsta- 
! n a chłopskiego**.

podchodzi niedźwiedź i zapy­
tuje: którędy pro\yńdzl dro­
ga do Warszawy?

Czworonożny uęiełcinier zda 
żył przejść duży szmat drogi, 
gdyż odnaleziono go dopiero 
po 3-godzinnych poszukiwa­
niach.

rych ceny uzależnione są od 
dyktatu monopoli amerykań­
skich.'* Zjawisko to powoduje, 
żo ceny podstawowych artyku­
łów konsumpcyjnych wzrosły 
w ciągu rtstatniego roku kilka 
krotnie przy zupełnie nieznacz 
nej podwyżce płac.

lity front szkół włoskich", ponie­
waż wykładowcy nie chcieli, by 
strajk odbił się ujemnie na za­
jęciach uczniów.

DELHI. — Brytyjska ekspedy­
cja alpinistyczna, na której czele 
stoi dr Charles Evans, zćPbbyła 
szczyt. Kanczenjunga w Himala­
jach. Jest to trzeci pod względem 
wysokości szczyt górski na świę­
cie i najwyższy ze szczytów 
dotąd nie zdobyty.

KAIR. — Urzędnicy egipskie­
go ministerstwa finansów prze­
żyli chwilę śmiertelnego strachu. 
Nagromadzone od 51 lat w archi­
wach ministerstwa dokumenty 
zaczęły się nagle poruszać i spo­
za nich ukazały się trzy węże, 
długości 15 stóp każdy. Schwy­
tali je dopiero wezwani na po­
moc zaklinacze wężów.

NOWY JORK. — w mieście 
Dallas w stanie Texas zawalił s'ę 
trzypiętrowy budynek, grzebiąc 
pod gruzami 15 osób. Ekipa ra­
townicza zdołała na razie dotrzeć 
do 4 osób dających słabe oznaki 
życia



Zamiast komentarza

szansach
teoretycznie biorąc! — mają 
szanse zakwalifikowania się wy 
~ej. Polacy zyskali !s punktów, 
licząc po 1 pkt. za każde zwy­
cięstwo. Zanim spróbuję omó­
wić szanse tej piątki, postaram 
się krótko przedstawić sytuację 
innych reprezentacji (na pod­
stawie stanu faktycznego do 
środy włącznie ). Wyprzedzały 
nas reprezentacje ZSRR i 
NRF, które zdobyły po 11 punk 
iów, tracąc tylko po S pięścia­
rzy ze swoich kompletów.

Trudno już teraz przewidzieć,
* kto zdobędzie tytuł druży­

nowego mistrza Europy. W kaź 
dym razie, gdyby teraz przy- i 
szło mi typować trzy najlepsze 
zespoły turnieju, bez wahania 
postawiłbym na ZSRR, NRF i 
Polskę. Czwarte miejsce według 
nieoficjalnej punktacji zajmo­
wał zespół NRD (6 pkt.), a po­
tem Anglia i Włochy — po 5 i 
punktów.
l/iedy, Czytelniku, dostaniesz 

ten numer „Glosa" do rę­
ki, sytuacja na pewno ulegnie 
zmianom, tym bardziej że w i 
czwartek spotkali się w bezpo­
średniej walce fiasel ze Stoi- ! 
nikowem... Wiem też, że bliskie ; 
są Ci losy Polaków i przede j 
wszystkim chwiałbyś wiedzieć, I 
jakie są ich szanse. O Kuk mrze 
i Stefaniuku, już pisałem. Skre­
ślę jeszcze krótko: Kukier w 
półfinale (o He wygra z Lloy­
dem) styotkać się musi z Ba- 
selem lub Stolnikowem i to 
właśnie będzie najtrudniejsza 
przeszkoda... Stefaniuk raczej 
powinien dojść do finału. Ma 

\ stosunkowo łatwego przeciw- 
\nika — HeUebuycka (Belgia). 
i Soczewiński w ćwierćfinale 
^wałczy z mistrzem olimpijskim 
Hamaiainenem. To już mówi 
samo za siebie. A Drogosz? Po 
ewentualnym zwycięstwie nad 
Rauaglią czeka go jeszcze tru­
dna przeprawa — prawdopo­
dobnie z mistrzem Europy Jen- 
gibarianem, Jeżeli i tę zaporę 
uda się Leszkowi pokonać, dro- 

J ga do tytułu mistrzowskiego 
[stanie przed nim otworem.
{/"^d samego początku, jeszcze 
i przed zwycięstwem nad je­
zdnym z głównych faworytów — 
IRcinhardtem (NRF), nujwię- 
\cej- liczyłem (dziennikarzowi 
■ też wolno mieć swoje sympa­
tie, o ile one nikomu nie szko­
dzą’) na Pietrzykowskiego. I 
jestem przekonany, że właśnie 
on ma spośród wszystkich Po­
laków najwięcej szans na. wy­
walczenie tytułu mistrza Euro­
py. Gdyby mi ktoś w tej chwili, 
kiedy piszę (czwartek, rano!), 
kazał ustawić kolejność Pola­
ków według możliwości na zdo­
bycie pasów mistrzowskich, na­
pisałbym tak: Pietrzykowską 
Stefaniuk, Drogosz, Kukier, So 
czewiński. Myślę, że podobną 
kolejność ustaliłoby wielu en­
tuzjastów szermierki na pięści. 
MARIAN FLEJSIEROWICZ

Krótko o
Ki iewcsoh) się zrobiło najwię- 

kszym nawet optymistom, 
kiedy z Berlina nadeszła wieść, 
ie — ia’K ólcze sprawozdawca 
„fi. Z. am Abend** — „dwaj 
wicemistrzowie Europy — (drze 
lak i Węgrzyniak musicli zwi­
nąć żagle". No cóż, w boksie 
czasami bywa i tak, że zawod­
nikowi przegrywającemu na 
punkty wychodzi „cios szczę­
ścia^ i przynosi mu nieosiągal­
ne, zdawałoby się, zwycięstwo. 
Tak właśnie było ze Szwedem 
Ashmanem, który znokautował 
Węgrzyniaka. Inna rzecz, iż od 
takiego zawodnika, ja.k H’ę- 
grzyniak mamy prawo oczeki­
wać zimnej rozwagi wykiucza- 
jącej moment nieostrożnego, go 
rącego hurra-ataku, co z żelaz­
ną. konsekwencją natychmiast 
wykorzystał jego skandynaw­
ski przeciwnik.

,\a domiar złego i środa nie 
była najprzyjemniejszym dniem 
dla entuzjastów boksu. Obok 
ogólnie oczekiwanego zwycię­
stwa Stefaniuka, dwaj pozosta­
li Polacy — Ponanta i Piór­
kowski odpadli w ćwierćfina­
łach.
P o środowych walkach wie­

czornych pozostało nam je­
szcze 5 pięściarzy — Kukier, 
Stefaniuk, Soczewiński, Dro­
gosz i Pietrzykowski, którzy —

Atletyczne
nowinki...

Klasyfikacyjny turniej podno 
ezenia ciężarów odbędzie się w 
dniu 5 czerwca br. w sali ZISPO 
przy ul. Dzierżyńskiego 217. W 
turnieju tym mogą startować za­
wodnicy w wieku lat 16 tylko w 
swojej wadze, posiadający klasę 
sportową z aktualnym okreso* * 
wym badaniem lekarskim. Zgło­
szenia przyjmuje Sekcja Atletyki 
WKKF do dnia 30 maja br.

W dniach 11—12 czerwca roze­
grane zostaną indywidualne mi­
strzostwa zapaśnicze wojewódz 
twa poznańskiego w konkurencji 
juniorów. W mistrzostwach tych 
mogą startować zawodnicy skla­
syfikowani, urodzeni w latach 
1937, 1933 i 1939 po aktualnym 
badaniu lekarskim. Zawody ma­
ją na celu wyłonienie reprezen­
tantów okręgu na indywidualne 
mistrzostwa Polski w zapasach 
Organizatorem turnieju jest sek­
cja przy ZS Start.

W Warszawie odbędzie się w 
dniach 17—19 indywidualny tur­
niej Z. S, W' walce dżudo. Repre­
zentacje wystawiają Rady Gtów 
ne Z. S.

Ogólnopolskie indywidualne i 
drużynowe zawody w walce wol 
nej odbędą się w dniach 23—2G 
czerwca w Łodzi. Reprezentacje 
wystawiają Rady Główne Z. S.

(L)

OKU KARMA: Zakłady
Graficzne im M Kasorzaka 
Poznań K—6—635

Na przykład w Gnieźnie, Lesznie i Turku - źle!
W T etapie Biegów Narodo­

wych wzięło udział 82 980 za­
wodniczek i zawodników woje­
wództwa poznańskiego, a więc 
o 2778 więcej niż w roku ubie­
głym. Plonem imprezy było zdo 
bycie 75 130 norm na odznakę 
B i SPO. Wśród KKF-ów naj­
lepsze wyniki osiągnęły MKKF 
Kalisz — 6407 startujących, 
MKKF Piła — 5163 i PKKF 
Kępno — 2139. Słabo wypadły 
Biegi w Ostrowie i Lesznie o- 
raz w powiecie tureckim, a prze 
de wszystkim w Gnieźnie, gdzie 
startowało zaledwie 1411 osób. 
Całkowicie zlekceważyły im­
prezy PKKF Koło i Ostrze­
szów, które dotychczas nie na­
desłały sprawozdań.

Pewna poprawa pod wzglę­
dem masowości uczestnictwa 
nastąpiła wśród zrzeszeń spor­
towych. Wyjątek stanowią tylko

Mistrzostwa Polski 
w szermierce

W dniach 4 i 5 bra. odbędą się 
w Łodzi i Stalinogrodzie szer­
miercze mistrzostwa Polski.

Floreciści i florecistki walczyć 
będą w Łodzi.

Obronę barw Poznania w tej 
broni powierzono Pomarnackie- 
mu (Gwarda) oraz Nowakowi, 
Ow.sia,nównie i Manthey (wszy­
scy Stal). Szabliści i szpadziści 
wystąpią na stalinogrodzkiej 
planszy. Reprezentantami Pozna 
nia są tu stalowcy: Wąsik i 
Chrząstowski oraz zawodnicy 
AZS — Dotka i Birnbaum. (1)

Pałac Sportowy w Berlinie — miejsce bokserskich 
mistrzostw Europy

Na zdjęciu: hala sportowa, w której odbywają się 
mistrzostwa.

CAF — fot. Baranowski

PKKF I^eszno — 437 pkt. 
przed MKKF Piła — 411, 
PKKF Rawicz — 315 i PKKF 
Ostrów — 300 pkt; wśród zrze­
szeń LZS 376 pkt. przed Spar- 
tą — 368, Zrywem — 316 i 
AZS-em — 303 pkt.

(ł)

ZS Stal i Kolejarz, które wy­
stawiły w tym roku o wiele 
mniejszą liczbę zawodników niż 
w latach ubiegłych (1954 rok 
—■ Kolejarz 4675 startujących, 
1955 rok •— 2795; Stai w.1954 
roku — 3771 uczestników, 1955 
r. — 2601). Przyczyną tego i 
było zbyt małe zainteresowanie 
się zakładami pracy, co spowo­
dowało, że w Biegach Narodo­
wych na ogół startowali tylko 

I czynni sportowcy.
Poziom sportowy Biegów 

wzrósł jednak w porównaniu z 
ubiegłym rokiem — w 1954 r. 
normy na B i SPO uzyskało 
87°/o startujących, a w bieżą- 

icym roku 91% uczestników.
1 W sumie — przebieg impre­
zy możemy uznać za zadowala­
jący, chociaż uzyskane wyniki 
nie stanowią realnego odz.wier- 

i ciedlenia naszych możliwości.
; Biegi Narodowe wykazały, że 
niektóre zrzeszenia i KKF-y 
nie rozumieją właściwych za- 

Jdań tej imprezy. W czekają­
cych nas zawodach masowych 

i należy zwrócić większą uwagę 
Ina zaktywizowanie kół sporto­
wych przy zakładach pracy, 

j które powinny mobilizować do 
j startu nie tylko czynnych za- 
i wodników, ale przede wszyst- 
! kim „szarych sportowców" i 
■ przeprowadzać z nimi planowe 
: treningi.

Wyniki Biegów Narodowych 
i obliczone według punktacji 
; współzawodnictwa festiwalowe­
go przedstawiają się następu 

' jąco: wśród KKF-ów zwyciężył

w granico
MOSKWA. — Kolarze radziec­

cy przygotowując, się do dorocz­
nego wyścigu Moskwa — Mińsk 
—Kijów — Charków — Moskwa 
(ponad 2 tys. km), który rozpocz 
n e się w końcu czerwca — roze­
grali szereg wyścigów wieloeta­
powych. W mistrzostwach Rosyj­
skiej Federacji na trasie Kalinin 
—Moskwa — Smoleńsk — Mos­
kwa (1151 km) zwyciężył Kole* 
sow (Gorki) w czasie 30.30.01 
(średnie ok. 38 km/godz). W wy­
ścigu na trasie Leningrad — Tal- 
Linn—Leningrad zwyciężył kolarz 
estoński Matwiejew, przebywając 
trasę 1207 km w 34.35.15. W E- 
rywaniu była meta 12-«etapowego 
wyścigu po szosach republik za­
kaukaskich. Na trasie 1500 km 
najszybszy był Manukian z Ar­
menii (45.32.03 godz.).

HAGA. — W międzynarodo­
wych wyścigach motocyklowych 
w Holandii z udziałem zawodni­
ków S państw sukces odnieśli re­
prezentanci CSR. W kat. 125 ccm 
dwa pierwsze miejsca zajęli Bar­
tos i Parus na CZ, a w kat. do 
500 ccm zwyciężył Stastny na Ja­
wie.

RZYM. — Szereg tragicznych 
wypadków przyniosły ostatnio 
wyścigi samochodowe. Na torze 
Monza koło Mediolanu zabił się 
wielokrotny mistrz sw ata Włoch 
Ascari, a na słynnym torze w 
Indianapolis (USA) w czasie naj­
trudniejszego na świecie wyści­
gu na 500 mil uległ śmiertelnemu 
wypadkowi najlepszy automobi- 
lista amerykański Vukovich.

BUDAPESZT. — Rozpoczęła 
się tu druga część meczu sza­
chowego ZSRR—Węgry. W piątej 
rundzie wszystkie cztery partie 
zakończyły się remisami: Ilwicki 
—Szabo, Keres—Benko, Petro- 
sjan — Bilek i Mikenas—Barcza. 
Stan meczu jest 12,5:7,5 pkt. dla 
ZSRR.

8 zwycięstw
Polaków w Jenie

W drodze powrotnej z Erfurtu 
ekipa lekkoatletów polskich star 
towała w Jenie. Obok Polaków 
w zawodach wzięli również u- 
dział zawodnicy NRD. Zawodni­
cy polscy spisali się bardzo do­
brze, zajmując 8 pierwszych 
miejsc. Dobre wyniki uzyskali 
zdobywcy pierwszych miejsc — 
Ciachówna w pchnięciu kulą — 
13.36, oraz Kiszka na 100 m — 
10,7. W pozostałych konkuren­
cjach zwyciężyli: oszczep kobiet 
Ciachówna — 44.43, mężczyźni —- 
skok w dal — Kropidłowski — 
7.23, rzut dyskiem — Andrzej- 
czyk — 46.09, pchnięcie kulą — 
Chojnacki — 14.63, rzut młotem 
Ciepły — 53.85, 400 m — Werbliń- 
sk: — 50,4.

Polscy siatkarze
w Moskwie

W związku ze zgłoszeniem poi* 
sklej reprezentacji de wdziało 
w mistrzostwach Europy w Bo- 
ka.reszcie, w dniach od 15 do 25 
bm. na wspólny trening z siat­
karzami radzieckimi wyjechali 
do Moskwy: Woluch, Wleciał, 
Poleszczuk. Radomski, Szoło- 
mieki, Rutkowski, Schlief, Czer­
ski. Karpi os, Lewkowicz. Zupne. 
Adamczyk i Feliszewski. Droży— 
nie towarzyszy trener Michniew­
ski.

Polacy przebywać będą w sto­
licy Związku Radzieckiego do 
dnia 11 bm. i rozegrają dwa me­
cze treningowe z zespołami ra­
dzieckimi. (x)

Motocross w Kostrzynie
cieszył sią 
zainteresowaniem

Rozegrany po raz pierwszy 
na torze trawiastym w Iwnie 
koło Kostrzyna motocross, zor 
ganizowany przez LPŻt. cie­
szył się wielkim zainteresowa- 
nkftn publiczności.

Na starcie stanęło 15 zawo­
dników, z których sklasyfiko­
wano 9. W klasie 125 ccm 
pierwsze miejsce zajął Dorna 
Stal (Pz) w czasie 18 16,3 
przed Groblewskim (Wrześ­
nia); w klasie do 250 ccm Wę 
clewicz Sial (Pz) w czasie 
16.14,3 przed Golczakiem 
Gwardia (Pz) i w klasie pov y- 
żcj 250 ccm — Smigórski 
(Września) w czasie 20.r>2.8 
przed Konieczko — (Kostrzyn).

i?)

Piłka nożna 
o Puchar Polski:
Budowlani (Opole) 0, 
Gwardia (Sdg.)
Górnik (Wałbrzych) 0. 
Włókniarz (Łódź)

Pracownicy poszukiwani
Starszego lcsięgowego(wą) obeznanego z jednoli­
tym branżowym planem kont dla rolnictwa 
przyjmiemy zaraz. Mieszkanie dla żonatego za­
pewnione Zgłoszenia z podaniem referencji i 
odpisy świadectw kierować do Dyrekcji Stacji 
Hodowlano - Badawczej Brudzyń, poczta Jano­
wiec Wlkp. K1707
Kierowników lokali gastronomicznych, kelne- 
rów(ki), bufetowych (we), kucharzy (ki), cukier­
ników przyjmiemy na okres MTP lub na stałe. 
Zgłoszenia przyjmuje codziennie od godz. 8—20 
•Sekcja Kadr Poznańskich Zakładów Gastrono­
micznych, Poznań, Ratajczaka 33. K1712
Księgowego kosztów zatrudnią natychmiast 
Sulechowskie Zakłady Przemysłu Terenowego 
Materialóxv Budowlanych Sulechów, ul. Okręż­
na 33. Wymagana praktyka w dziale kosztów. 
Podanie wraz z życiorysem składać pod w/w 
adresem. K1719

Nieruchomości
p»rccie, domkl wille. kamie­
nice kupno sprzedaż, zatat-
*ta solidnie „Union'', Poznań, 
Nowowiejskiego 9 8522g

Willkę jednorodzinną z bal­
konem. jednomorgowym, śli­
cznym ogrodem owocowym, 
przy Poznaniu, 120 000 zł. Ro­
mek nowobudowany, z półmor 
gowytn ogrodem chlewikiem 
(Starołęka.i 85 000 zl, sprze­
dam. Duży wybór domków, 
will, parcel poleca: Nowsk, 
Poznań, Czerwonej Armii 26. 
____    8800g
Parcate na Sołaczu, przy tram 
wain i Podolanacit przy sta­
cji kolejowej korzystnie sprze­
da właściciel Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Swietczewskiego 3, 
dla 9l92g.

Parcale 1340 na Podola- 
nach sprzedam. Zgłoszenia: 
Poznań, Morawskiego 13 m 
-N_od godz. 18. 9213g
Willkę jednorodzinna, nowo­
budowana. całą wolną z 0- 
grodem przy Poznaniu, 140 000 

sprzedam. Polecam do wy­
boru wilie, kamienice, parcele.
Wowak. Poznań. Czerwo”-'? Ar- 
mii 26 9167g

Kupno
Papier fotograficzny prześwie­
tlony (Schelesthammer) kupię. 
Poznań, tel. 624-81. 9153g

Kupię motocykl 200—250 
ccm, w dobrym stanie. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 9162g.
Kuplę samochód osobowy do 
remontu, może być bez opon. 
Budziński, Trzcianka. Żerom­
skiego 19. 9216g

Sprzedaż
Sypialnię nową, sprzedam. Po­
znań Piekary 13b, m. 23.

Teleskopy do SHL. nowe, 
sprzedam — cena 1300 zł. — 
Oferty Biuro Ogłoszeń. Swier 
czewskicgo 3. dla 9147g._
Wózek koszykowy tanio sprze­
dam. Poznań. Czerwonej Ar­
mii 77, m. lOa. 9.1518
Pianina sprzedaje: Magazyn 
Fortepianów, Poznań, Czerwo­
nej Armii 39 — podwórze.

9154g
Sprzeihrni wózek — autko.

, Poznań. FokOssowsktnffO 36 
i m. 19, od godz. 15 6155g

Arętmsmetr
oraz maszynę do pisania 
weźmie w dzierżawę przed­
siębiorstwa uspołecznione 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. dla 
K1726.

Motocykl DKW 350 ccm NZ, 
stan pierwszorzędny, sprze­
dam. Poznań. Dzierżyńskiego 
105 — podwórze. 9158g
Sprzedam szafę, stół okrągły 
i 6 krzeseł wyścielanych, ce­
na 2000 zł. Poznań, ul. Szkol­
na 17, m. 12 w godz. od 
16—18. 9159g
Samochód osobowy DKW 700 
sprzedam lub zamienię na mo­
tocykl. Oferty Biuro Ogłoszeń; 
Świerczewskiego 3, dla 9lC3g

Sprzedam radio z adapterem 
— cena 2000 zł. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Swicrczewskie 
go 3, nr 91C4g.
Sprzedam wózek czterokołowy 
d0 transportu. Poznań, Gru- 
dzicoiec 46. m 11. 9171g

8 uli „Widery" z pszczołami 
spiesznie sprzedam. Buk, ul. 
Boh. Bukowskich 14. 9'172g

Lodówkę na gaz, zegarek dam­
ski, stół metalowy z mosięż­
ną płytą, stoły, krzesła ku­
chenne używane, stoliki pod 
radio sprzedam. Poznań, Ko­
ściuszki 12_— garaż__ 9176g
Samochód małolitrażowy, nie 
na chodzie sprzedam. Stelma­
szyk, Szamotuły, Rynek 18, tel.
503.-_________________91,79"
Sprzedam rower damski w do­
brym stanie. Poznań, Matejki 
67, m. 7._ _ __ 918ig
Spacerówkę sprzedam Poznań, 
Poznańska 27a, m. 8. 9l82g
Kocioł do pralni kupię. Poz­
nań Strzałowa 3, m 20.

' __________ 9184g

MotocyW A. J. S„ 500 ccm, 
w dobrym stanie, sprzedam 
Poznań, Dzierżyńskiego 30. m
6. 913Sg

4 OGŁOSZENIA DROBNE fe'
Wózek — autko koszykowy, 1 Sprzedam pierzyny. Poznań, 1 
nowy sprzedam. Poznań, En- i Matejki 65a m. 3, od godz I 
gla 6. m. 6.________9L?3S ! U—21. 9209g j
Spacerówkę tanio sprzedam 
Poznań, plac Sportowy 3, m. 
5 (przy Rolnej). 9iS7g
Sprzedam motocykl „Sachs", 
125 ccm na chodzie. Poznań, 
Stalingradzka 26. Dom Aka­
demicki, informacje w por 
tierni.____ 9189g

Łóżko metalowe, leżankę, ra­
kietę tenisową sprzedam. Po­
znań Engia 7, m. 5. 9190g

Rower damski, w dobrym sta­
nie, tanio sprzedam. Poznań, 
Gwardii Ludowej 30, m. 2. od

Obraz olejny oraz różne rze­
czy sprzedam Poznań. Mosto­
wa 14a — Łaszczeska. 9193g
Wózek — autko, w dobrym 
stanie, sprzedam. Poznań-Dę- 
biec, Czechosłowacka 75a, m.

Kuchenkę na węgiel, przenoś­
ną. sprzedam. Poznań, Kole- 
j°wa_j6, nr. 11. 9195g
Motocykl , .Triumph", 250 ccm, 
sprzedam. Poznań, Kasprzaka 
22ar m. 4, od godz 17. 9197g

Sprzedam samochód osobowy, 
małolitrażowy. Swarzędz. War 
szawska 12. 9199g

Motocykl ,,Victoria“ orvginal- 
ny. 3 biegi, na pedały. 100 
ccm stan dobry, sprzedam. 
Poznań. Wrocławska 21 — 
sto!arnia._____ 9200g
Wózek — autko, na kulkowych 
łożyskach, stół jesionowy, fo­
tele klubowe, sprzedam. Poz­
nań. Dworkowa 14, m. 5 — 
orzy ab Wielkopolskiej.

9210g

Motocykl B S. A. 500 ccm, 
sprzedam lub zamienię na !że|- 
szv Poznań Grunwaldzka 91, 
m. j._______________ 9207?
Sprzedam platformę, 3-ton., 
na gumach (dwudziestki), na- 
rfaiaeą się do rozwożenia mle- 
^a. Poznań, Szamarzewskich 
34. m G. 920(>g

Rower dla dziewczynki (10— 
12 lat) prawie nowy, sprze­
dam. Poznań. Drużbackiej 3, 
m. 3, od godz 19. 92l2g

Chłodniczy lepik bezwonny 0- 
raz płyty korkowe, z likwida­
cji. sprzedam. Zaleski, War­
szawa, Goszczyńskiego 6, m 
2.____________ 92J4g

Silnik DKW 700 tanio sprze­
dam. Skrzypczak, Mosina, 
Marchlewskiego 3. 9215g

Sadzonki papryki. 4000 sztuk, 
oraz kłącze kalii sprzedam. 
Poznań, Naramowicka 74 — 
ogrodnictwo. 9219g

Dywan 3X4,10, lustro 90X43 
cm. 2 stojaki metalowe do 
kwiatów, płaszcz gumowy, 
popielaty, nowy, sprzedam. 
Poznań, Garbary 36, m 21. od 
godz. 15—19. 92l7g

Sprzedam rower męski „Tor­
pedo". w dobrym stanie. Po­
znań, Polna 2i m. 12

9218?

Lokale
Dwupokojawe z kuchnią, ła­
zienką, samodzielne, zamie­
nię na równorzędne jednopo­
kojowe Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3, dla 
9150g.

2 pokoje z kuchnią, wspólnym 
korytarzem, willowe, zamienię 
na podobne. Oferty Biuro 0 
głoszeń. Świerczewskiego 3 
dla 9152g.

■ ' >
Zamienię pokój 16 m2 z przy 
należnościami (centrum), na 
większy, ewentualny remont 
przeprowadzę. Oferty Blurc 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3, 
dlaJ)160g. ______

Zamienię 2 pokoje z kuchnią 
na 1 pokój z kuchnią, kory­
tarzem. łazienką samodzielne. 
Wspólne wykluczone. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Swierczewskie 
go 3. d1a 916Gg

t Bydgoskie Zakłady Drzewne Przemysłu Terenowego
W BYDGOSZCZY, CL. GRODZKA 12

wykonują w każdej ilości

-th GALANTERIĘ DRZEWNĄ
♦: rączki — uchwyty — guziki itp. oraz ♦
♦ skrzynie opakunkowe różnej wielkości ♦♦

Zamówienia prosimy kierować pod w/w adresem. K1722

Pokój 26 nt2, samodzielny (gaz, 
światło), zamienię na pokój 
z kuchnią, najchętniej na pe­
ryferiach. Poznań, Dzierżyń­
skiego 142. m. 7 9178g

2 pokoi z kuchnia, łazienką, 
ewentualnie do remontu po­
szukuje. Warunki do omówie­
nia Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3, dla 9180g.

2 pokoje z kuchnią, ogrodem 
we Wrześni, zamienię na 2 
pokoje z kuchnią w Poznaniu. 
Września Chopina 3 m. 7.

921lg I

Studentka poszukuje pokoju. 
Warunki ćo omówienia. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Swierczew- 
skiego_3. dla 9186g.

Dwa pokoje z kuchnią w śród­
mieściu. zamienię na pokój z 
kuchnią. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 9198g.

Zamienię pokój z małą kuchen 
ka. łazienką i korytarzem, 
wspólne, 1 ptr. osobne pod- 
liczniki na gaz, prąd na wię­
ksze, może być IV ptr Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 9202g.______

2 pokoje z kuchnią, samo­
dzielne, zamienię na 3 poko- 
;e lub 2‘/s samodzielne. Wa- 
ninki do omówienia. Poznań- 
Łazarz, Łukaszewicza 28, m.
3 dom ogrodowy. 9203g

Pokój z, kuchnią, słoneczne 
(Ostroróg), zamienię na wię­
ksze, lub podobne. Dzielnica 
obojętna. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3, dla 
9204g.

Samotny, starszy pan szuka 
pokoju w śródmieściu. Wa­
runki do omówienia. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3. dla 9208g

Praca
i Pomoc domowa do 3 osób po­

trzebna. Poznań, Chehnońskie 
go 8, m. 7. 906Sg j

Szewc przyjmie pracę w dom. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3, dla 9156g.

Pomocnik fryzjerski potrzebny. 
Poznań-Sołacz, Nad Wierzba- 
kiem 20. 9157g

Czeladnik krawiecki i ręcz- 
niarka. dobra siła, potrzebni. 
Poznań, Matejki 36, m. 1.

9161g

Lekarskie
Nowoczesna technika denty­
styczna — wykonuję wszelkie 
prace wchodzące w zakres tech 
niki dentystycznej w stali i 
masach. Laboratorium denty­
styczne M. Sobala, Poznań, 
Wawrzyniaka 5. m. 2. 9175g

OGŁOSZENIA
drobne do „Głosu Wielkopolskiego" 
przyjmuję prócz naszego Biura Ogłoszeń także
wszystkie urzędy i agencje pocztowe-

Garażu
dla samochodu

poszukujemy. Zgłoszenia: 
Zakłady Produkcji Elemen 
tów Bud. Poznań, al. Mar­
cinkowskiego 1. K1699

Zgubiono portfel z dokumen­
tami, na nazwisko Eugeniusz 
Woźniak, Poznań, Grunwaldz­
ka 248 m. 2. 9165g

Uczciwego znalazcę proszę o 
zwrot zgubionych dokumentów 
za wynagrodzeniem. Stefan 
Swędrcwski Poznań, Garbary 
28, m. 23. 9174g

Różne
Kołdry stare przerabiam, no­
we szyję. Kroczyńska, Poznań, 
Grobla la, m. 4 9169g



Sadzimy drzewa

Z inicjatywy grupy związkowej Prezydium. MRN «? Ko­
bylinie, której mężem zaufania jest Szczepan Sworowski 
postanowiono zalesić nieużytki znajdujące się w grani­

cach miasta Kobylina, powiat Krotoszyn. 
Pracownicy Prezydium MRN wraz z mieszkańcami mia­
sta i uczniami szkoły podstawowej w czynie społecznym 
zasadzili w ciągu k dni drzewka sosenek na 5 hektarach

nieużytków.

Dziadowie tylko narzekali 
- wnukowie wykonali sami
Ileż to już złorzeczeń padło 

pod adresem dróżki prowadzą 
cej ze Zdziętaw do Smolić, 
w pow. gostyńskim.- Na pyta­
nie to mogliby tylko odpowie-

Czy wiecie, że...
W Ostrowie Wlkp. isnieje 41 

zespołów artystycznych, liczą­
cych 722 osoby. Zespoły te pra­
cują w 27 świetlicach i 2 do­
mach kultury. Duża część tych 
zespołów skupia się przy Domu 
Kultury Kolejarza.

Codziennie do ostrowskiego 
Domu Kultury Kolejarza za­
gląda 20 do 30 dzieci, które pod 
okiem instruktora odrabiają 
lekcje, a po wypełnieniu obo­
wiązku swego biorą udział w 
grach i zabawach. Dla dzieci 
naświetlono tam Ą9 filmów.

Ostrowianie coraz więcej czy 
tają. Według danych w minio­
nym roku kupili oni 21 tysię­
cy czasopism więcej, niż w ro­
ku 1953. Czytelnictwo w bieżą­
cym roku także wzrosło.

Jak donosi nasz korespon­
dent z Ostrowa — dwa zakła­
dy pracy mogą się pochwalić 
największą ilością kierowników 
świetlicowych (!?). Są nimi: 
Fabryka Sklejek i Fabryka Wy 
rabów Metalowych im. J. Mar­
chlewskiego. W obu fabrykach 
kierownicy świetlicowi zmienia­
ją się co 3 miesiące!

Nagle wyskakują zbójcy. Jeden z nich, cze­
go nie mogła zrozumieć, przybierał podo­
bieństwo do grudzewskiego Kazika. Brak 
mu było tylko błyszczących sznureczków 
u ramienia, kokardy ze srebra na czapce 
i szabli u boku. Napastnicy szarpali Hanię 
za ręcę, wlekli, gdzieś, a ona z przestrachu 
krzyczała... I tu sen ginął. Budziła się mo­
kra od potu. Serce stukało w piersiach z 
podniecenia.

Później nocne majaki przeciągały dalej 
swoje widowisko. Widziała mianowicie, jak 
Ignaś-bohater zakasuje rękawy, zatrzymu­
je zbójców, wali pięścią jednego w twarz, 
potem drugiego. Bandyci padają między 
krzaki tarniny, a zwycięzca bierzę Hanię 
na ręce i. niesie, niesie przez las. Znów sły­
chać śpiew ptaszków i szmer strumyka, 
pachną leśne kwiaty.

Droga, którą idą, jest długa. Na hory­
zoncie nie widać nawet jej końca, lecz obo­
je wiedzą, że dotrą do celu. Patrzą na sie­
bie szczęśliwi, tylko... Hania nie rozumie, 
dlaczego robi się coraz mniejsza, a Ignaś 
rośnie na olbrzyma niosącego siedmiomi­
lowe buty. Po prostu maleje w jego olbrzy­
mich łapskach, jak dziecko, laleczka nic 
nie znacząca, którą można wyrzucić bez 
troski o to, co się z nią później stanie.

Wtedy także rozsypywały się obrazki 
nocnych widziadeł. Otwierając oczy, drża­
ła chwilę. Potem przychodziło uspokojenie 
i zasypiała głęboko, bez sennych majaków.

równocześnie funkcje stangreta, a czasami 
chłopca do posyłek; kucharka była także 
pokojową. Ze względów „demokratycznych" 
pan hrabia nie prowadził specjalnie wy­
stawnego życia; tylko od czasu do czasu 
urządzał skromne „śniadanka dla panów" 
lub zapraszał swoich politycznych przyja­
ciół na „lampkę wina". Można więc rzec — 
tryb życia dziedzica grudzfewskiego był nie­
mal spartański. Nie odpowiadało to pani 
Lizie.

— Dziwię się tobie — mówiła — a w 
szczególności twoim zaściankowym upodo­
baniom. Ostatecznie powiedziałam już 
raz, że się z twoją „demokracją" pogodzi­
łam. Nie chcę przesądzać sprawy, może na­
wet masz rację, że tak powinny wyglądać 
rządy w dzisiejszych czasach, ale poza tym 
trzeba mieć jakieś perspektywy, plany na 
przyszłość. Forma władzy to sprawa ogól­
na, a hrabia Grudzewski musi mieć swoje 
osobiste ambicje.

Małżonek podniósł brwi. Jego szarą twarz 
przeciągnął cień niechęci.

— Nie sądzisz chyba — odparł po chwi­
li — iż wszelkie moje własne dążenia są 
mi obce.

— Takie wrażenie odnoszę. Angażowanie 
się w tym stronnictwie jest dobre dla krzy­
kaczy, lecz nie dla ludzi dobrze urodzo­
nych. Tobie nic przynieść nie może.

Tu pan hrabia rozgniewał się na dobre.
— Trochę za wiele sobie pozwalasz, moja 

droga! Nie łącz wielkich celów społecznych 
z pospolitym partyjnictwem.

Liza potrząsńęła głową. Jej piękny, pro­
sty profil musnął promień słońca. Odparo­
wała bez uniesienia;

— Nie masz powodu do obrazy. To je­
dno. Poza tym wiesz, że nie zniosę, by kto­
kolwiek, nawet mój mąż, mówił do mnie 
podobnym tonem. Zechciej więc te uwagę 
zachować na trwałe w pamięci.

— Sądzę także, że państwo Grudzewscy 
nie powinni urządzać scen małżeńskich — 
ciągnęła chłodno Liza. — Skończymy więc 
lepiej z tym przykrym tematem. Ja zresztą 
nie dla wymówek przyjechałam, a na do­
syć zasadniczą rozmowę w sprawie n a- 
s*zej dalszej kariery. Oczywiście myślę o 
szerszych pianach, którymi zajmę się w 
stolicy...

(Ciąg dalszy nastąpi) 177)

W końcu września pani Liza hr. Gru- 
dzewska zapowiedziała wyjazd do Warsza­
wy. Uprzednio przeprowadziła ze swym 
rrfeżem rozmowę w jego mieszkaniu po­
znańskim, jakie sobie urządził jeszćze na 
początku roku, gdy rozpoczynał „działal­
ność publiczną". Obszerna, wygodna willa., 
położona była niedaleko Opery, w dzielni­
cy pełnej zieleni W dużym ogrodzie znaj­
dowała się wozownia i stajnia na dwa ko­
nie wyjazdowe, by pan hrabia miał je do 
dyspozycji w czasie „poznańskich obowiąz­
ków". Stajenny foryś z Grudzewa pełnił

dzieć najstarsi mieszkańcy 
Zdziętaw, którzy już od 80 lat 
odczuwali ,,na własnej skórze" 
brak. „ludzkiej" drogi.

— Tak dalej być nie może 
— powiedział pełnomocnik ze 
Zdziętaw Jan Paterek, a zara­
zem radny GRN Smolące. Zwo 
łał zebranie mieszkańców wsi, 
na którym postanowiono: — 
Budujemy drogę sami!

Z zobowiązaniem tym po­
szedł ob. Paterek do Prezy­
dium GRN w Smolicach, któ­
re postanowiło pomóc w budo­
wie nowej bitej drogi. Do czy 
nu społecznego mieszkańców 
Zdziętaw przyłączyło się kilku 
rolników (szkoda, że tylko kil­
ku) ze Smolić. Jako pierwszy 
pospieszył 75-letni Józef Grze- 
lewski.

W rezultacie wspólną pracą 
nawieziono już na całą 800- 
metrową drogę kamieni, żwiru 
i piasku. I jeżeli powiat do­
starczy tłuczarkę do kamieni 
lub wał, nowa bita droga bę­
dzie gotowa na 22 lipca.

II Wojewódzki Zjazd PCK
W sali Klubu Garnizonowe­

go Oficerów W. P. w Pozna­
niu przy ul. Niezłomnych 1 od 
będzie się w niedzielę 5 bm. 
II Wojewódzki Zjazd Sprawo­
zdawczo - Wyborczy Polskie­
go Czerwonego Krzyża. W 
programie referat sprawozdaw 
czy Zarządu Oddziału Woje­
wódzkiego i wybór Zarządu i 
delegatów na Zjazd Krajowy.

Początek obrad o godz 10.

łączymy sie z Poznaniem...
•I Byliśmy wtedy wszyscy 
ij w posiadaniu głośników, zu- 
i pełnie poważnie, przecież za!; 
ij instalowano megafony w ji 
li licznych punktach miasta, jj 
h które rozbrzmiewało muzy- 
j ką, aż się oczy ludziskom |j 
ji śmiały. Radośnie było wszy || 
i stkim, a już młodym szcze- ! 
!• golnie. Dajcie spokój, po j! 
!i tylu łatach...

lz tóregoś dnia barytonowy 
głos spikera (na Berwiń- 

skiego mówią ,.radiowy gł-os") 
zapowiedział między arią- z 
„Halki" a obertasem — pier­
wszy „podwieczorek przy mi­
krofonie" w „Esplanadzie" 
(dzisiejsza „Arkadia"). Nie­
długo potem także większe fa 
bryki Poznania gościły u sie­
bie radiowców z pierwszymi 
koncertami masowymi, które 
wreszcie zawitały i na wieś. 
Po eterowych traktach płynę­
ła wolna muzyka, a skoczne o 
berki i obertasy rumieniły po 
liczki dziewcząt i chłopców...

To było dziesięć lat temu; 
tak zaczęła się praca poznań­
skiej Rozgłośni: na razie „tyl­
ko" muzyka 1 komunikaty. Bu 
dzące się z trudem w zniszczo­
nym Poznaniu życie kultural­
ne znalazło w poznańskiej Roz 
głośni swego wiernego propa­
gatora.

I tu właśnie jesteśmy u se­
dna rzeczy: wkład poznańskiej 
Rozgłośni w sprawy kultury 
naszego regionu — nie tylko 
zresztą w pierwszym okresie 
po wojnie, ale na przestrzeni 
całego dziesięciolecia.

Niemały to wkład. Ileż 
wzruszeń doznaliśmy podczas 
Radiowych Wieczorów Mickie 
wiczowskich w opracowaniu 
Kubackiego: słuchała ich cała 
Polska. Ź jakim ożywieniem 
toczyły się rozmowy o słucho­
wisku Wojciecha Maciejew­
skiego o Tołstoju pt. ,,W poło­
wie drogi" czy Elbanowskiej 
„Czarna Halszka". Płynęło u- 
kochane polskie słowo i jak 
balsam goiło urazy wyniesio­
ne z okupacji. Oto przemawia 
Jarosław Iwaszkiewicz, częsty 
wówczas gość Poznania z ra­
cji patronatu nad dwutygodni 
kiem „Zycie Literackie". Oto 
wraca do Polski „Artek" Fie­
dler i staje przed mikrofonem. 
Oto później Broniewski przy­
bywa do Poznania i z radiow­
cami odwiedza wieś wielkopol 
ską, recytuje swe utwory w 
świetlicach miast i wsi. Oto 
Gałczyński, oto... kto by tam 
zliczył starych znajomych i no 
wycli ludzi.

Ale i miejscowe środowisko 
literackie zacieśnia kontakty z 
mikrofonem. Mikrofon zacho­
dzi do pracowni pisarzy, „przy

bliża" ich czytelnikom, słucha 
czom, „zdradzając" tajemnice 
pisarskiego warsztatu, odsła­
niając plany i zamierzenia 
twórców.

Dziesięć lat pracy naszej 
Rozgłośni wniosło dużo do roz 
woju kultury w Wielkopolsee. 
Posiane słowo szybko zakieł­
kowało. Nie możemy tu nie 
przypomnieć o jednym z naj­
większych osiągnięć radia - ju­
bilata, mianowicie o konkur­
sie regionalnym zorganizowa­
nym przez redakcję Audycji 
Regionalnych, pod kierownic­
twem Stanisława Strugarka. 
Wszystkie powiaty Wicłkopol 
ski i kilka zielonogórskich 
wzięły udział w konkursie, na 
który napłynęło przeszło 
500 listów. O wartości nadesła 
nych materiałów niech świad­
czą fakty; Zakład Języka Pol­
skiego przy U. P. opracowuje 
naukowo materiały konkurso­
we w zakresie gwarowości i e- 
tymologii. Mgr Snuszko przy­
gotowuje na podstawie kon­
kursowego pokłosia zbiór pie­
śni wielkopolskich. Eugeniusz 
Paukszta plsze opowiadania 
wielkopolskie, czerpiąc z boga 
tej tematyki regionalnej, przez, 
konkurs ujawnionej. Henryk 
Duczmal oprą co w uje piosenki 
—• słowem „zakotłowało" się 
po konkursie.

Dziesięć lat, kochani kole­
dzy z Radia, macie za sobą, 
właściwie mamy za sobą, 
bo i my, „gazeciarze" nie­
rzadko stajemy przed mikrofo­
nem. Wiemy, że nie zawsze 
byliście (i jesteście) zadowole­
ni ze swej pracy; ileż to razy 
słyszano wasze typowe powie­
dzenie: nie, to nie o to w an- 
dycji chodzi, to trzeba zrobić 
lepiej. I prawda, że tylko w 
ten sposób zdołacie polepszyć 
wasz program: tylko przez cią 
głe poszukiwanie nowych spo­
sobów i pięknych form zyska­
ją wasze audycje.

Życzymy Wam, przyjaciele, 
by jak najwięcej audycji z po 
znańskiej Rozgłośni było ty­
pu „karolo - hoffmanowego", 
to znaczy dwa razy dziennie na 
ogólnopolskiej fali...

Piękne zadanie na drugie 
dziesięciolecie — prawda?

Tadeusz H. Nowak

O 620 osób 
wzrosła liczba 
czytelników 
w Rawiczu

Przed sześcioma laty w Ra­
wiczu powstała biblioteka pu­
bliczna z 18 050 egzemplarza­
mi książek. Korzystało z niej 
zaś 2 024 czytelników. W cią­
gu 6 lat księgozbiór biblioteki 
potroił się, bo liczy 55 tysię­
cy książek. 3 razy więcej jest 
też obecnie czytelników. Sama 
biblioteka podniesiona do ran­
gi Powiatowej Biblioteki Pu­
blicznej obsługuje 11 tereno­
wych bibliotek stałych i 83 
punkty biblioteczne. W tym 
roku liczba czytelników po­
większyła się o 620. (St. B.)

Łazienki już są, ale...
Prezydium PRN w Obornikach 

przystąpiło w grudniu ub. roku 
do budowy w swym gmachu ła­
zienek, z których mogliby korzy­
stać wszyscy pracownicy Prezy­
dium. W maju br. łazienki zo­
stały ukończone, jednak stoją, nie 
czynne, ponieważ... brak motoru, 
który przesłano do remontu po­
znańskiej Spółdz. Pracy „Elektro 
me".

Pracownicy Spółdzielni „Ełek- 
trome“ nie spieszą się z naprawą 
motoru, gdyż są widocznie zda­
nia, że zbliża się lato, więc miesz­
kańcy Obornik mogą równie do­
brze wykąpać się w Warcie. (V)

Opera — g. 19 „Legenda 
Bałtyku", Polski — g. 19 „Bal 
lady i romanse", Nowy — g. 19 
„Skąpiec", Komedia Muzycz­
na — g. 19.15 „Romantyczni". 
Estrada Satyryczna — g. 19.30 
„Karoca odjeżdża 19.30", GO­
RZÓW WLKP. — Objazdowy: 
g. 19.30 — „Sprytna wdówka"

KALISZ: Wolpóść: „Sztorm 
g na Plcwnę", Stylowe: „Ale- 
J ko"; OSTRÓW: Przodownik 
i „Upiór na sprzedaż", Słońce: 
i „Ojcowizna"; GNIEZNO: Po- 

■ lonia — „Północny port", 
Lech — „Wzburzyło się mo­

Kierunek — boisko
W Poznaniu przy ulicy 

Dąbrowskiego 56 w podwó­
rzu dzieci i starsi chłopcy 
urządzili sobie boisko spor­
towe. Od rana, do wieczora 
krzyki i hałasy nie pozwala­
ją nam pracować, a na do­
miar złego stale drżymy z 
obawy o nasze okna. Nie­
rzadko się bowiem zdarza, że 
piłka zamiast do „bramki" 
leci wprost w okna partero­
wych mieszkań. Interwencja 
u dozorcy nie odnosi żadne­
go skutku, gdyż i jego sy­
nowie w zabawie tej biorą 
czynny wdział.

Przy ulicy Kolejowej „mo­
dny" znów jest palant. Te 
same szkody — częste wybi­
janie szyb — „jednakże win­
nych trudno znaleźć, bo za­
nim poszkodowany zorientu­
je się, co się stało, chłopcy 
uciekają, kryjąc się po bra­
mach i klatkach schodo­
wych". Poza wymienionymi 
wypadkami można by dać 
przykładów dużo: w .Jaroci­
nie, Kościanie, Lesznie nie 
jedna matka skarży się na 
pewno, że musi płącić za 
szkody wyrządzone przez 
dziecko.

LOJdrfLNJKOM;

J. Wojtkowiak. Skoraszew.
Sprawę niszczenia drzewosta­
nu skierowaliśmy do Rejonu 
Lasów Państwowych. (692)

Na przykładzie Zelic
Oceniając pracę Gromadz­

kiej Rady Narodowej w Żełi- 
cach nabieramy przekonania, 
że Prezydium Rady może po­
szczycić się licznymi sukcesa­
mi.

Wymienimy tylko niektóre. 
Trwają przygotowania do bu­
dowy drogi Sarbka — Żelice 
długości 3 km. W budowie 
wielką rolę odegra społeczny 
czyn drogowy mieszkańców Że 
lic. Droga ta ma duże znacze­
nie dla zbliżenia mieszkańców 
Sarbki do gromady Żelice. 
Również jest ona ważna z tego 
względu, że w Runowie pro­
jektuje się zorganizowanie 
Gminnej Spółdzielni, która bę 
dzie również obsługiwać Że­
lice,

Gromadzka Rada Narodowa 
w żeńcach pracuje też nad 
'przeprowadzeniem elektryfika­
cji Żelic, Potu lic i Rudnicza. 
Spodziewać się należy, że ko­
niec tego roku przyniesie mie 
szkańcom tych wsi upragnio­
ne światło elektryczne.

Do najbardziej aktywnych

10 tysięcy butelek
miesięcznie

Podwyższenie cen, płaco- 
nych dostawcom za butelki 
przez punkty skupu przyczy­
niło się do poważnego wzrostu 
ilości dostarczanych butelek. 
Wojewódzka Zbiornica Prze­
mysłowych Surowców Wtór­
nych Oddział Powiatowy w 
Szamotułach miała w poprzed 
nich miesiącach trudności z 
wykonaniem nlanu, obecnie 
jest on wysoko przekraczany. 
I tak np. podczas gdy przed et 
nie zbiornica zakupywała >k. 
400 szt. butelek, w kwietniu 
już zakupiono po nowych ce­
nach prawie 10 tys. sztuk. — 
Również poważną ilość bute­
lek dostarczono w ubiegłym 
miesiącu.

Ogółem Oddział Powiatowy 
w Szamotułach wykonał V,a 
miesiąc maj 125 proc, planu.

W dniu 3 czerwca
rze" (I/i II seria); LESZNO: 
Sportowiec — „Miłość kobie­
ty"

PROGRAM II 
Fala Poznania 249 m

5.10 — rozmaitości rolnicze, 
5.30 — and. dła wsi, 5.40 — 
muzyka poranna, 6.15 — aud. 
dla nauczycieli. 6.40. 7.15 , 8.05, 
8.45, 12.15 i 12.30 — muzyka, 
12.50 — aud. dla wsi, 13 — co 
dzień przynosi. 13.10 — „Ze­
msta", opowieść morska. 14.30 
melodie ludowe różnych na­
rodów, 14.55 — aud. w wyk. 
stud. PWSM w Krakowie,

odmwiidii

Wszyscy dobrze rozumie­
my, że dzieci muszą w jakiś 
sposób wyładowywać swoją, 
energię. Ale już za młodu 
trzeba wpajać w nie to 
przekonanie, że zabawa koń­
czy się tam, gdzie powalają 
szkody materialne. I dlatego 
rodzice czy wychowawcy a 
nawet sanie dzieci powinni 
więcej zainteresować się 
dziecińcami i boiskami z po­
żytkiem dla zdrowia dzieci 
no —t i spokoju mieszkań­
ców. 1157, 1298

§ F. J-------------------------
M. S„ Koźle. — Zgodnie z t 

art. 2 dekretu z 30 VI 1951 o 
podatku gruntowym (Dz. U. 
nr 38, poz. 283) obowiązek pła­
cenia podatku gruntowego 
spoczywa na właścicielu go­
spodarstwa rolnego. Winien 
Pan zatem zapłacić zaległe 
raty podatku gruntowego, a 
następnie ma Pan możność 
dochodzenia (przed sądem) 
zwrotu wyłożonych z tego ty­
tułu za zięcia kwot. Ć1132)

Jan Kaczmarek, Wągrowiec. 
Podane przez lokatora prze­
pisy nie wykluczają w -żad­
nym wypadku obowiązku o- 
płacania czynszu za chlew. 
W sprawie ustalenia wysoko­
ści czynszu winien Pan wró­
cić się do Wydziału Gospodar­
ki Komunalnej przy Prez. Ra 
dy Narodowej. Wysokość o- 
płaty za używanie podwórza 
jest zależna od umowy stron.

(806)

członków Rady należą: Józef 
Kozłowski z Rudnicza, Bogdan 
Ruciriski z Żelic, Leon Kacz­
marek z Żelic, kierownik szko 
ły Konstanty Switalski. Opar­
cie się Prezydium Gromadzkiej 
Rady na aktywie radnych, przy 
nosi jej coraz więcej sukcesów 
w pracy. (Kdw)

GOSTYŃ 
ma Pogotowie 
Ratunkowe

Ostatnio w Gostyniu otwar­
to dawno oczekiwaną przez 
społeczeństwo stację Pogoto­
wia Ratunkowego. Jest to sta­
cja typu felczerskiego, nato­
miast w przypadkach ważniej­
szych jeździ do chorego oso­
biście kierownik stacji dr Ma­
rian Szudry. Stacja w Gosty­
niu wysunęła się w Swojej 
działalności na czołowe miej­
sce w województwie. Wszyscy 
pracownicy spełniają sumien­
nie swoje obowiązki a na czo­
ło wysuwa się starsza dys^o-. 
zytorka Elżbieta Grześkowiak.

Stacja znajduje się w trud­
nych warunkach lokalowych, 
posiada zaledwie 2 pokoje.

Przeprowadzają
meliorację grtsnłów

Chłopi kilku wsi z gromady 
Kobylin, pow. krotoszyński, zo­
bowiązali się wykonać w czynie 
społecznym prace melioracyjne 
wartości 40.154 zł. Wartość czynu 
wr zakresie naprawy dróg wynosi 
30 tys. zł. Z obydwu zobowiązań 
wykonano już prace wartości po­
nad 31 tys. zł. W realizacji pod­
jętych czynów przodują wsie 
Długołęka, Wyganów i Fijałów.

Społecznym podejściem do 
pracy wyróżniają się organizato­
rzy i inicjatorzy czynów Franci­
szek Ptak z Długołęki. Jan Jaros 
z Fijałowa oraz Franciszek Wójt 
kowiak i Jan Kukla z Wyganowa.

(mh)

15.25 — muzyka rozr., 15.30 — 
aktualny felieton na tematy 
międzyn., 16.10 — arie w wyk. 
sławnych artystów, 17 — z ży­
cia Zw. Radź., 17.30 — muzy­
ka rozr., 18 — z warsztatu 
pozn. literatów K. Iłłakowi- 
czówna, 18.40 — koncert chó­
ru, 19 — muzyka i aktualno­
ści. 19.35 — kompozytor ty­
godnia — J. Bizet, 20.35 — z 
melodią i piosenką przez 
świat, 21.50 — kronika spor­
towa, 22.05 — muzyka tar., 
22.20 sprawozdanie z mistrz, 
bokserskich Europy. 22.50 — 
muzyka tan., 22.58 — koncert 
symfoniczny, 23.30 — sprawo­
zdanie z mistrz, boks. Europy

*
Wiadomości:

5.05, 6. 7 , 7.40. 12.04, 14. 16, 
18.15, 21.30 i 23.50


